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O R Z E C Z N I C T W O  W Y Ż S Z E J  K O M I S J I  D Y S C Y P L I N A R N E J

O R Z E C Z E N IE  

z d n ia  29 k w ie tn ia  1961 r .

(W KD 43/61)

C złonka p a le s try  o b o w iązu ją  z a ró w ­
no w  życiu  p ry w a tn y m , ja k  i w  życiu  
pub licznym  ogóln ie  p rz y ję te  zasady  
e ty k i, m o ra ln o śc i i fo rm  w spó łżycia  
spo łecznego, w sze lk ie  p rze to  w y k ro ­
czen ia  pope łn ione  p rzez  n iego w  ty m  
zak res ie  p o d leg a ją  in g e re n c ji w ład z  
k o rp o ra c y jn y c h  i e w e n tu a ln e j od p o ­
w iedzia lności d y sc y p lin a rn e j.

Z u z a s a d n i e n i a

O rzeczen iem  W ojew ódzk ie j K om isji 
D y scy p lin a rn e j w  A  adw . X  u zn an y  
zo sta ł za  w innego , że w  dn iu  
29 czerw ca  1960 r .  w  B iu rze  U sług  
A d m in is tra c ji D om ów  p rzy  Z rzeszen iu  
P ry w a tn y c h  W łaścic ie li N ieru ch o m o ś­
ci w y w o ła ł za jśc ie , u ż y w a ją c  p o d n ie ­
sionego  g łosu  i  n a z y w a ją c  k a s je ra  te j 
in s ty tu c ji „g łup im  s ta rcem , k tó ry  ro b i 
g łu p s tw a ”. U zn a jąc  to  p o stęp o w an ie  
za n a ru s z a ją c e  godność zaw odu , W o­
jew ó d zk a  K o m is ja  D y scy p lin a rn a  
sk aza ła  obw in ionego  n a  k a rę  u p o m ­
n ien ia .

O d o rzeczen ia  teg o  w n ió sł odw o ła­
n ie  obw in iony , podnosząc  m . i. 1) n ie ­
w łaśc iw ość  p o s tę p o w a n ia  d y sc y p lin a r­
nego w  sp raw ie , a  ty m  sam y m  ró w ­
nież b ra k  k o m p e ten c ji k o m is ji dyscyp ­
lin a rn y c h  do ro zp o zn an ia  sp raw y , 
gdyż obw in iony  w  m ie jscu , gdzie 
z a jśc ie  n a s tąp iło , z n a la z ł się n ie  w 
c h a ra k te rz e  zaw odow ym , lecz w  s p ra ­
w ie  osob iste j, t a k  ja k  k ażd y  z in te re ­
san tó w  m a ją c y c h  do  z a ła tw ie n ia  s p ra ­
w y  w  te j in s ty tu c ji ,  o ra z  2) b łęd n ą  
ocenę okoliczności fak ty czn y ch , gdyż 
zeznan ia  św iad k ó w  n a  ro z p ra w ie  d y s­
c y p lin a rn e j n ie  u z a sa d n ia ły  te zy  o

n iew łaśc iw y m  zach o w an iu  się obw i­
n ionego , a  p o n a d to  na leża ło  uw zg lęd ­
n ić  s tro n n iczo ść  św iadków , ja k o  k o le ­
gów  b iu ro w y ch  pokrzyw dzonego .

P rz e s ła n k i o d w o łan ia  n ie  z a s łu g u ją  
n a  uw zg lędn ien ie .

P o g ląd  o n iek o m p e ten c ji k o m is ji 
d y scy p lin a rn y c h  ze w zg lęd u  n a  to , że 
zd a rzen ie  ro z p a try w a n e  w  p o stęp o ­
w a n iu  d y scy p lin a rn y m  n ie  w iąza ło  się  
w  żad n e j m ie rze  z obow iązkam i za ­
w odow ym i obw inionego, gdyż n ie  w y ­
s tęp o w ał on  w ów czas ja k o  a d w o k a t, 
lecz w  c h a ra k te rz e  zw ykłego in te re ­
sa n ta , k tó ry  zg łasza  się do ja k ie jś  
in s ty tu c ji n ieza leżn ie  od sw ego s ta ­
n o w isk a  i zaw odu  —  n ie  m oże być 
u zn an y  za t r a fn y . N ie je s t  bow iem  
o b o ję tn e  z p u n k tu  w id zen ia  z a in te ­
re so w a ń  w ła d z  sam o rząd u  ad w o k ac­
k iego  i godności zaw odu, ja k ie  je s t  
p o s tęp o w an ie  i zachow an ie  się człon­
k a  k o rp o ra c ji ad w okack ie j n a w e t w  
dz iedz in ie  n ie  w iążące j się z jego  
d z ia ła ln o śc ią  zaw odow ą. „P odobn ie  
ja k  d z ia ła ln o ść  p u b liczn a  a d w o k a ta , 
ta k  sam o jeg o  życie p ry w a tn e  w  t a ­
k im  ty lk o  s to p n iu  n ie  pod lega  inge­
re n c j i  ze s tro n y  w ład z  k o rp o ra c y j­
nych , w  ja k im  n ie  p rz e k ra c z a  ono 
n o rm  e ty k i ogó lno ludzk iej i zaw odo­
w ej, z asad  h o n o ru  i  uczciw ości o raz  
p rz y ję ty c h  ogóln ie  ' fo rm  z e w n ę trz ­
ny ch . K ażd e  n a ru sz e n ie  ty ch  no rm , 
choćby  n ie  m ia ło  żadnego  zw iązk u  z 
o b o w iązk am i zaw odow ym i a d w o k a ta , 
s tan o w i z jeg o  s tro n y  u ch y b ien ie  
p rzec iw k o  p o w ad ze  i godności s ta n u  
i p o c iąga  za  sobą zasto sow an ie  r e p ­
re s j i  d y scy p lin a rn e j. Z asad a  ta , s ta ­
no w iąca  pew nego  ro d z a ju  ak s jo m a t, 
je s t  u z n a w a n a  bez zastrzeżeń  p rzez  
o rg an y  w ład z  k o rp o ra c y jn y c h ” (S. J a n ­
czew ski: G odność zaw odu  ad w o k ac­
k iego , N a d b itk a  z m iesięczn ika  „ P a - 
le s t r a ” n r  6— 12 z 1959 r., s tr . 31) (...).
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Z a rz u t b łęd n e j oceny okoliczności 
fak ty czn y ch  sp ro w ad za  się w  sw ym  
n a jb a rd z ie j zasadn iczym  p u n k c ie  do 
w n io sk u , że zezn an ia  obecnych  p rzy  
z a jśc iu  św iad k ó w  są n iew ia ry g o d n e  ze 
w zg lęd u  n a  so lid ary zo w an ie  się z 
p ok rzyw dzonym  ja k o  ich ko legą  
b iu ro w y m . T eza  tego  ro d z a ju  je s t  a 
p r io r i n ie  do p rzy jęc ia . S am  fa k t  p r a ­
cy w  te j sam ej in s ty tu c ji n ie  p rz e są ­
dza  o n iew ia ry g o d n o śc i św iadków  i 
je s t  da lek o  id ący m  uproszczen iem .

R zekom a so lid arn o ść  k o leżeńska , m a ­
ją c a  p rzew aży ć  ew en tu a ln o ść  odpo ­
w iedzia lności za n iep raw d z iw e  zezna­
n ia  bez o d pow iedn ie j d a le j id ące j m o­
ty w a c ji o p a rte j n a  tre śc i zeznań  — 
je s t  u ję c ie m  n iczym  n ie  u zasadn ionym . 
Co się zaś tyczy  zeznań  ty ch  św iadków , 
a  zw łaszcza E. S., to  n ie  m a  sp rzecz­
ności p o m iędzy  po d an y m  przez  n ich  
p rzeb ieg iem  za jśc ia  a p rz y ję ty m  przez  
W ojew ódzką K om isję  D y scy p lin a r­
ną. (...).

U WA G A ! U WA G A !

JU Ż  M O ŻNA  N A BY Ć  W  K SIĘ G A R N IA C H  
n o w e  p u b lik a c je  

W Y D A W N IC T W A  PR A W N IC ZEG O

O l e s z y ń s k i  R . — P R Z E P IS Y  O G O S P O D A R O W A N IU , E K S P L O ­
A T A C J I  I  R U C H U  P O JA Z D O W  SA M O C H O D O W Y C H . (Z s e r i i :  
„ U s ta w o d a w s tw o  G o s p o d a rc z e ” . T e k s ty )  W e d łu g  s ta n u  p r a w ­
n e g o  n a  dz. 1.V.1961 r . S tr .  X IV  +  740 +  w k le jk i .  C e n a  z ł 130,—

B u s z y ń s k i  М. ,  G r a b o ń  W. ,  P a k i e r  M. — P R A W O  L O K A ­
L O W E . K O M E N T A R Z . P r z e p is y  w y k o n a w c z e  i  z w ią z k o w e . Ze 
s k o ro w id z e m . S tr .  288. C e n a  z ł 35,—

P R A W O  C Y W IL N E  I  K O D E K S  R O D Z IN N Y . Z b ió r  p rz e p isó w .
W y d . IV  — w e d łu g  s ta n u  p ra w n e g o  n a  dz. 1.1.1961 r .  S tr .  384,
О рг. p ł. C e n a  z ł 35,—

K O D E K S  K A R N Y  I  P R A W O  O W Y K R O C Z E N IA C H  W R A Z  Z E  
SK O R O W ID Z E M  R Z E C Z O W Y M . W A Z N IE JS Z E  U ST A W Y  
S Z C Z E G Ó L N E . Z b ió r  p rz e p is ó w . W y d . X I — w e d łu g  s ta n u  
p ra w n e g o  n a  dz. 10.V.1961 r .  S tr .  602. O p r. p ł. C en a  z ł 45,—

W w y p a d k u  brak u  w y m ie n io n y c h  k s ią ż ek  w  k s ię g a rn ia ch  p ro s im y  k ie ro w a ć  
za m ó w ie n ia  pod ad resem :

W Y D A W N IC TW O  P R A W N IC Z E , W A R SZ A W A , A L. U JA ZD O W SK IE  11.


